
GLOS POMORSK
N r. 2 4 6  —  R o k  2 . (GAZETA POMORSKA) N u m e r  p o je d y n c z y  5 0  m it.

P ren u m era ta  m iejscow a: Przy odbiorze w ekspedyoji i w agenturach miej
scowych miesięcznie 9 0 0  sik., przedpłata na poczcie z odnoszeniem 
dn domu miesięcznie 99©  mk. — pod opaskę w Polsce U50 mb., do 
Niemiec i W. M. Gdańska 350 mk. niem., do Francji 2,50 frc., do 
Angiji 0,5 shilings, do Sianów Zjednoczonych 25 centimes. W razie 
nieprzewidzianych wypadków jak streiki, przeszkody techniczne itd. 
prenumeratorzy nie .nają prawa żądania niedostarczonych numerów 
lub zwrotu prent meraty. — Rękopisów nadesłanych nie zwraca się.
Dyrektor przylatuje od godz. 10-te] do lI-tej przed potndniem. 
Redaktor Naczelny przyjmuje od godz. Il-tej do 12-tei w południe.

Rachunek bieżący: Bank Pew stawy* GtiFiisdz, Bauk Związku Sa. Zerock- Oanziger ?mn!- 
Skliefiiiiink Gdańsk Grurtytaoi P- K. K- p- Grudziądz. — Konto czekowe: 
G dań stt n r .  2 9 8 0 ,  Konto pocztowe: Kasa Oszczędności Oddział 
w Poznaniu nr 201193 Miejsce płatności i wykonania: Gr u d z i ą d z .

Ogłoszenia: Wiersz wysoKusoi muimeira w d z i a i e  o g t o s z e n t o  
wym na stronie 8-lamowej 50 mk., w dz i a l e  r e k l a mo wy m na stronie 1 
3-tamowej przed tekstem 300, wśród tekstu 350, za tekstem 25U, dla 
zagranicy z wyjątkiem W. M. Gdańska i Niemiec 200°io nadwyżki w mar 
kaeh polskich lub ich wartości walutowej. Dla W. M. Gdańska: wiersł 
wysokosoi milimetra w d z i a i e  o g ł o s z e n i o wy m na stronie 8-tam. 10 mk 
niem., w d z i a l e  r e k l a m o w y m  na stronie i 3-łam. przed tekste® 
35 mk. niem., wśród tekstu 45 mk, niem., za tekstem 30 mk. niem., dlt 
Niemiec 50% nadwyżki. Za tłomaczenie 20%. — A d m in is trac ja  nie 
p r z e jm u e  odpowiedzialności za teimln umieszczenia ogłoszenia 
Rachunki, są płatne w 8 dn iach ; po npływie tego terminu dolicza sit 
5%  ponad skonto bankowe.

K eaakcja • Administracja; 
C r o b lo w H  2 7 /2 9 . G RU D ZIĄ D Z, piątek, dnia 20-go października 1922 Telefon Nr, SO ' 6 1 .

Genęrał Sikorski na gronie Napoleona Ł>

P a r y ż ,  18. 10. (Pat*Havas.) Dziś generał Sikorski w i 
towarzystwie generała Malletcre i pułk. Payara udał się do i 
grobu Napoleona w pałacu inwalidzkim. Interwenjowany na* 
stępnte przez korespondenta Pat‘a generał Sikorski powiedział 
co następuje: Zacząwszy mój pobyt w Paryżu od złożenia
.wteńca na grobie niezn|jiego żołnierza jako wcielenia Francji 
obecnej, pragnąłem zakończyć go u grobu Napoleona, jako 
symbolu wojskowej przeszłości Francji, jej sympatji oraz wy* 
siłków dla Polski jako też nieśmiertelnego mistrza wojskowo* 
ści francuskiej, polskiej i światowej. Każdy Polak pamięta, 
że w ziemi polskiej spoczywają prochy zwycięskich żołnie* 
rzy francuskich, którzy przyszii tam pod Napoleonem, aby 
walczyć za wyzwolenie Polskt, tak samo jak we Francji spo* 
ożywają liczni żołnierze polscy, którzy bronili Francji od 
najazdów, walcząc do ostatka pod Waterloo. Każdy Polak i 
każdy Francuz, pamięta tego żołnierza polskiego, który naj* 
świetniej uosabia ideę wolności politycznej i  wojskowej Pol* 
ski i Francji, a zarazem niezłomnej wierności sojuszniczej —- 
Józefa Poniatowskiego, którego nazwisko widnieje na łuku 
tryumfalnym nad grobem Nieznanego Żołnierza- Obecne sto* 
sunki polsko*francuskie oparte są przedewszystkiem na real* 
nych koniecznościach narodów, lecz nie mniej są one ugrpn* 
towane również na tych wspaniałych tradycjach utrwalonych 
w świadomości narodowej Francji i  Polski-

Dziś wieczorem, generał Sikorski opuścił Paryż.

Polska polityka zagraniczna.

%  W a r s z a w a ,  (Tel- m l)  Min, Spraw Zagranic**
nych p. Narutowicz udzielił wczoraj przedstawicielom prasy 
wyjaśnień w sprawie świeżo odbytej konferencji w Rewlu i 
w. sprawie wypadków w Bliskim Wschodzie, (Oświadczenie 
to podamy następnie- Red-).

Trudności w rokowaniach handlowych polsko- 
rosyjskich.

W a r s z a w a ,  19. 30. (Teł. własn.) Przygotowania
rokowań polsko-sowieckich handlowych posuwają 

się bardzo powoli i to z powodu c ągłych przeszkód ze 
strony sowietów. Zapowiedziany przyjazd do Moskwy 
wiceministra Strassburgera ulegnie wskutek tego dłuż
szej zwłoce.

Rokowania handlowe polsko-jugosłowiańskie.
W a r s z a w a .  19. 10. (Tel. własn.) Rokowania han

dlów ez rządem jugosłowiańskim rozwijają s ę pomyśl
nie. Tekst układu zostanie dziś podpisany. Po podpi
saniu układu delegacja jugosłowiańska opuści W ar
szawę.

Zamordowanie* pioniera zgody polsko*ruskiei-
L w ó w -  (Teł. vv|.) „Kurier Lwowski** donosi: Sydir

Twerdoclilib, profesor gimnazjalny, literat ukraiński, pionier 
polsko*ukraińskiej zgody, patrjota ukraiński, przyjaciel naro* 
du polskiego i  kultury polskiej zginął z ręki nasłanych mor* 
derców w chwili, gdy pracował nad dziełem całego swego 
żywota, nad polsko-ukraińskiem pojednaniem t współżyciem.

W a r s z a w a .  (Pat.) Pat dowiaduje się, że w związ* 
ku z zamordowaniem profesora Twerdochltba, redaktora u* 
kraińskiego pisma ..Ridnyj Krai“, rząd polski wydał polecenie 
władzom miejscowym we Lwowie wyrażenia kondolencii po* 
zostałej rodzinie oraz wzięcia udziału w pogrzebie- Rząd 
ponadto zajmie się sprawą zabezpieczenia bytu rodziny zmar* 
łego- Ministerstwo Spraw Wewnętrznych zarządziło jaknaj* 
energiczniejsze dochodzenia w celu wykrycia sprawców mor* 
du jak również poleciło miejscowym \vładzom ogłoszenie na* 
grody 2 rniljonów marek za ujęcie sprawcy zbrodni, wzglę* 
dnie dostarczenie danych, które doprowadziłyby do ujęcia 
morderców.

i
Rewizja w procesie Dąbala,

W a r s z a w a ,  19. 10.. (Tel. własn.) W  omawianej 
wczoraj sprawie posła Dąbala, komunisty, zapadł wyrok 
skazujący go na 3 lata ciężkiego więzienia i utraty Qraw 
obywatelskich na takiż czas. (Poprzednio skazany byi 
Dąbal na 6 lat ciężkiego więzienia, i takiż okres czasu 
utraty praw obywatelskich-

śp. Edmund Rygłer-
T o r u ń ,  18. 10. (Pat.) Dziś o godzinie 12 mtnut 30 po 

północy zmarł w Toruniu znany t  ceniony artysta dramatyczny 
Edmund Rygier, były dyrektor teatrów*, we Lwowie. Krako* 
wie i  Poznaniu,

T e l e g r a m y .
Nowi posłowie Rzeczypospolitej.

W a r s z a w ą .  (Teł- wł.) Pan Naczelnik Państwa dnia 
14 brn- podpisał nominację p. Konstantego Skirmunta na posła 
nadzwyczajnego i ministra pełnomocnego w Londynie i p. dr. 
Władysława Wróblewskiego na posła nadzwyczajnego i m ini
stra pełnomocnego w Waszyngtonie-

Wyjazd poselstwa polskiego do Moskwy.
W a r s z a w a -  (Tel. wł.) Pan Roman Knoll charge d‘ 

afiaires polski przy rządzie sowjetów W3'jeżdża dnia 24 bm. 
do Muskwy. Wraz z nim udają się do Moskwy sekr. leg. I 
kR p. Józef Baliński oraz sekr. leg. 11 kl., p- Chalupczyński-

Francja zgadza się na konferencję rzeczoznawców,

. P a r y ż .  (Pat-) Rząd francuski odpowiedział w zasa* 
dzte przychylnie na propozycję angielską zwołania do Londy* 
nu na dzień 20 bm. konferencji rzeczoznawców w celu przy* 
gotowania klauzul ekonomicznych i finansowych traktatu po* 
kojowego z Turcją. Co się tyczy wyboru Londynu jako miej* 
sca konferencji pokojowej, to rząd francuski wskaże nd nie* 
Jgodność takiego wyboru, zwłaszcza wobec ostatnich an» 
giełskteh mów polityczni,’cn jawnie antytureckich. Rząd fran* 
cuski zaproponuje Paryż jako najwłaściwsze miejsce konie* 
rencji pokojowej.

Wybory na Łotwie.

R y g a ,  18. 10, (Pat-) Według ostatnich obliczeń w 
czasie wyborów do sejmu łotewskiego lista polska w Ledgalji 
uzyskała 34 170 głosów*

Przed rozwiązaniem parlamentu angielskiego
W i e d e ń .  (Pat.) „Neues Wiener T agb la tr donosi z 

Paryża, że według prasy francuskiej Lloyd Gcorge zdecydo* 
wany jest nie ustępować ze stanowiska premjera- O swoim 
zamiarze rozwiązania parlamentu zakomunikuje on publicz* 
nie w swej mowie, jaiią wygłosi w sobotę w Newcastle albo 
W Loods. v

L o n d y n ,  (Teł- własny). W najbliższym czasie poją* 
wt ię dekret krółewki w prawie rozwtązania parlamentu i 
rozpisania wyborów. Cztery Stronnictwa przystąpią do walki 
wyborczej.

Ustępstwa Francji na rzecz Niemiec-
B e r l i n .  (Pat.)^ „Berltner Tageblatt* pisze: Według

dzisiejszej wiadomości z Paryża rząd francuski ma być skłon* 
ny do zrniany swego dotychczasowego stanowiska w kwestii 
odszkodowań- Rząd francuski, jak się zdaje, doszedł do 
przekonania, że Niemcy potrzebują dłuższego moratorium. W 
związku z powyższem ,.Da:iy Mail" nadmienia, że rząd fran* 
cuski nie będzie^ prawdopodobnie sprzeciwiał się propozycji 
Bradburyego, o iieby w zamian za udzielenie dłuższego mo* 
ratorjum byłaby wykonywana ostrzejsza kontrola nad ftnan* 
sami niemteckiemi. Według dalszych informacji tegoż dzień* 
nika Francja miałaby, być gotowa również przyjąć niemiec* 
kie bony skarbowe w zamian za wypłaty w gotówce, ale 
bony te musiałyby być gwarantowane nietylko podpisami 
przedstawicieli Rzeszy niemieckiej lecz także specjalnemt 
gwarancjami, w liczbie których miałoby być również prze* 
dłużenie okupacji prowincji Nadreńskich-

Mieędzynarodowa konferencja prącym
G e n e w a ,  18. 10. (Pat*Havas.) Dzisiaj otwarto tu 

międzynarodową konferencję pracy w obecności przedstawi* 
Cieli 54 państw. Przewodniczącym konferencji wybrano po* 
nownie lorda Surnehana (Anglja). Konferencja potrwa 14 dni-

Głód na Ukrainie.
G e n e w a .  (Pat.) Przedstawiciele doktora Nansena na 

Ukrainie donoszą, że akcja pomocy, prowadzona przez wła* 
dze sowjeckie. musiała być z powodu braku środków obecnie 
przerwana. Wyłoniła się konieczność zamknięcia wielu ist* 
niejących kuchni*

Władze sowjeckie są wszędzie bardzo zadłużone, a w 
niektórych okręgach winne są pewne sumy pieniężne organi* 
zacjt Nansena-

Sekretariat Chrześcijańskich Związków Zawodowych
istnieje w G r u d z i ą d z u  przy ulicy G r o b ł o w e j  31 
Otwarty jest od 8—1 i od 3—6.

Tam interesenci otrzymać mogą wszelkie informacje i 
porady w sprawach zawodowych itd. Kierownikiem jest p. 
Jan Nowak. Telefon 713*

Z kongresu lotniczego. ,
R z y m -  (Pat.) Przybyły na międzynarodowy kongre» 

lotniczy, delegat polski, pułk. Grzędziński, złożył wieniec m 
grobie nieznanego żołnierza. Podczas bankietu delegat pol< 
ski wygłosił mowę, w której między innemi wskazał, że lftfc 
nictwo polskie i włoskie mają już wspólną tradycję- Mow; 
delegata polskiego spotkała się z gorącem uznaniem ze strony 
uczestników bankietu. Na posiedzeniu kongresu podczas dy" 
skusjt o możliwości dopuszczenia do konkursów również lot* 
ników, pochodzących z krajów, które nie są członkami mię* 
dzynarodowej federacji lotników, delegat polski wypowie* 
dział się przeciwko takiemu dopuszczeniu, glosując w danej 
sprawie za wnioskiem francuskim, a przeciwko angielskiemu

G d a ń sk , 1K  X . (Te!, wł.l M rk . p o i. 2 7 ,0 0 — 
2 7 ,5 0 , d o la r y  S t .  ZJ. 2 8 0 0 —2 9 0 0 .

Komunikat
do wszystkich działaczy i referentów Chrzęść- Naród. Stroa 

Pracy na Pomorzu.
Generalny Sekretariat prosi usilnie o regularne nadsy, 

łanie sprawozdań- t. wieców Chnieśc. Zw- Jedności Narodu* 
wej .oraz wieców innych partji.

Powyższe jednakowoż nie przesądza nadsyłania sprawo 
zdań do Powiatowych Względnie Okręgowych Komitetów 
wyborczych.

Generalny Sekretariat 
Feliks Jeutke.

e
Korfanty

8
Korfanty

Chrześcijański
Zwiąże! Jedności iaiosiewei

'Zebranie Przedwyborcze
d!a członków (i przez nich wprowadzonych gości) 
niżej podpisanych stronnictw i organizacji od
będzie się w G ru d z iąd zu , w p ią tek , dnia  
20  października, rfe», o  godz* 1 w ieczorem , 
na sali „H ctelu  W arszaw sk iego1*. ^  

Przemawiać będą: p. K ru sz o n e wa i re
daktor B . Chm ielewski*
N arodow e S tron n ictw o  R obotników  
Cśharzcśc. Mas*©d®we S tron n ictw o  P ra cy  
Związek Ludow o N arodow y  
C hrzeic. N arodow e S tron n ictw o  R oln icze  
N arodow a O rgan izacja  K obiet 
K om iiet O drodzenia G osp od arczego .

Korfanty

8
Korfanty

8



2 e t o s  P OMOR S K ) 20-go października 1932 r*

N. P. R. w świetle ,-iktśw.,
(Ciąt, dalszy.)

Pozatem. pisze się o Kościele ^'atolickiro rzeczy, któ- 
reby z przyjemnością największą pizeezytał każdy naj
większy wróg katolicyzmu. Podamy kilka .tylko kwiat
ków:

„Prawda ‘ gtóway organ N. P. R. w Poznaniu, 24-go 
marca 1922 r. pisze:

„Kościół zawsze przeciwstawiał isię wjszeikim c§a,żft-k 
fnonl do wprowadzeni.* ochrony pracy, a-, więc i skróce
nia długości dnia roboczego. Kościół praktykował dzień 
pracy dłuższy niż 12 godzin, a iifważał tak 12 jak 10 i 
8 godzin godzinni'' dzień pracy za wymysł bezbożny i 
tarmazoński". *

Jakież to bezmyślne powtarzanie bredni! Czy 
redakcja .p raw dy1* nic nie w ie.o świętach katoiickich 
tyś* ód tygodnia, bardzo licznych, które skuteczniej niż 
wszelkie przepisy prawne skracały dzień pracy?

„Prawda** z dnia 23. IV. 1922 r. — pisząc o swoim 
„przyjacielu specjalnym", ks, pośle.Adamskim, następny 
umieszcza kwiatuszek:

„O ileby bowiem z ludu wy$zlj£iBtei'genci, n'e Ŝ ioS 
giaby się już panoszyć ciemnota zabobonu średnio
wiecznego".

Tak. to „Prawda"'.jwyrżża 'się a  ri&ucŚ^Kościoła ka- 
tolckiego. Przytem widać, że redakcja „Prawdy** po
jęcia nie ma o składzie inteligencji polskiej. Olbrzymia 
wnększooC duchowieństwa i inteligencji świeckiej wy- 
szła w Wieikopoisce właśnie z ludu dzięki pracy ducho
wieństwa, które zdolnych chłopców -kształciło często 
na* swój koszt, założyło konwikty, podtrzymywało pra-* 
cą i pieniędzmi Towarzystwo Pomocy Naukowej, które 
corocznie setkom ubogich chłopców ułatwiało wyższe 
wykształcenie.

„Prawda*' z dn. 5. 5. 1922 r.Ąez słówka dodatku, a 
więc godząc się na treść, umieściły artykuł „Pracy łódz
kiej, w  którym takie czytamy zdanie:

„Reli&ja jest szkodgwa^' gdyż odsuwa uwagę pro
letariatu od braków doczesnych, każe mu szukać ukoje
nia w życiu pośmiertelnym**.

,jPrawda“ z dn. 23 'IV. 1922 r. pisze:
„Oświata wrogiem jest kościoła -czyli księży. Na 

cfowod pogardy i nienawiści do oświaty księża ochrzcili 
szatana „Lucyferem** (Szerzycie! oświaty). (Jak nisko 
trzeba ipaść, by przeciwstawiać szatana jako szerzy- 
ciela oświaty Kościołowi i księżom**. — Red.)

„Głos Robotnica.** dziennik N. P . R. w Toruniu, pi
sze 19. I. 1922 r . : f

„Kurjor Warszawski" dobrze uczynił, że przeciw
stawił się zamiarom Watykańslcm i kleryk inej między
narodówki, dążącej do nawrócenia Rosji do katolicyzmu. 
Uwikłanie Polski w te zamierzenia chciwego nowych 
zdobyczy kleru byłoby dla Rzeczypospolitej nowem nie-, 
szczęściem**. ,

„Głos Robotnika" z dn. 4 VH. 1922 r. pisze:
,P rzy  monopolu tytomowym, by bronić kapitału,- to 

i arcybiskup3 i chrześcijanie wszelkich gatunków 
razem z rabinami i żydowskimi oszustami głosowali, 
byle nie dać wydrzeć paskarskich zarobków ze swoich 
łap“.

Redakcja „Głosu Robotnika** umieściła powyższą 
obelgę, mimo, źc dobrze wiedziała, że żadnego księdza, 
a tern mniej biokupc w wśród posłów niema, któryby zy
ski pobieiał z fabryk tytoniu. Ks. poseł Adamski już pu
blicznie był oświadczył, że wszystkie wiadomości, ja-* 
kobybył w Zarządzie lub Radzie Nadzorczej jakiei fa
bryki tytoniowej albo w którejkolwiek poważnym akcjo
nariuszem, są ni-kczermsem oszczerstwem.

Kilka takich próbek wystarczy, by nakazać, Jaką za
trutą strawę pisma enpeerowside karmią swoich' czytel
ników. A nie są to wykolejenia przypadkowe. Tak pi
sze się już od lat. Czy Zarząd N. P R. cośkoiwiełt uczy
nił, aby takie napaści na Kościół katolicki usunąć z ga
zet partyjnych? — Nic pie uczynił, nie zapobiegł, nie za
protestował — to znaczy godził się na owe nikczemne 
oszczerstwa.

Z wiedzą zatem włiljH stronnictwa enpeer-owfeięęo 
podkoptfje się zaufanie do Kościoła katolickiego — 
toruje się drogę niewiarze w duszach ludu polskiego.

Czy wobec tego dziwić się duchowieństwu, fze do 
takiej partii nie ma zaufania?

Czy takiemu stronnictwa my katolicy możemy po
wierzyć obronę naszych wierzeń i świętości katolickich? 
-■ Nie!

II. N. P. R. p o d  w z g l ę d e m  n a r o d o w y m .
Posłowie Narodowej Partii Robotniczej w-ostatnim 

TSzasie coraz więcej i coraz to wyraźniej łączą się z lewi
cą we wszystkich sprawach ogólnej pol tykif a odsuwa
ją się od stronnictw narodowych. Gd czasu połącze
nia się z warszawskim Narodowym Związkiem Robot
niczym wpływają na nich prądy przychylne Niemcóm, 
które panuja w  całej lewicy. Narodowa partja Robot

nicza powoli przechodzi na jej stronę. Rod pozorem, 
że wobec niegodziwych narodowców bronić musi po
wagi naczelnika Państwa p. Piłsudskiego, Narodowa 
Partja Robotnicza traci poczucie demokratyczne i zra
zu miefiie, że naczelnik Państwa także jest tylko urzęd
nikiem Państwa, a nie bożyszczem, przed którym nale
ży padać na kolana. Obronę naczelnika Państwa mą
drzy kierownicy Nar. Partii R wysuwają coraz więcej, 
ażeby pod tym pozorem skojarzyć j złączyć Nar. Partię 
Ropc-bJczą coraz silnie? z całą lewicą 5 zrobić z dej u- 
służne narzędzie cha .polityki lewicowej, która znowu 
pozostaje pod przeważnym wpływem socjalistów i ży
dów Takim sposobem nieznacznie i powoli przep: owa- 
dza się Narodową Partię Robotniczą na żydowskie po- _ 
dwórko i wyzyskuje sje dla polityki lewicowej głosy 
Bogu ducha winnych enoeerowców, którzy wcale nie 
wiedzą, jakie wspierają kierunki l- i-: jaką ici. przywódcy 
robią jaolidrlas, (G. d, mJ

M i d z i ,  wdowy i ileroty poznajcie waszych wrogów i jrzyjaciśl*).
„...Nie wierzcie tym, którzy Was dotąd nie 

ffizjftłjtj a którzy teraz dopiero w obliczu wyborów, 
przypominają sonie, że jest Was setki tysięcy.-.** 
(Słowa inwalidy posła ■ Bigónskiego. wypowiedzią* 
nc w dniu 31 sierpnia’,br- na wiecu inwaltdzkim iw 
Toruniu). S. L*

Zadane Polsce przez okrutną, sześcioletnią wojnę ranjCJ 
straszne, częściowo i stopniowo zaczynają się zabliźniać. 
Rok rocznie maleją olbrzymie ugory, z gruzów i popiołów 
dźwigają się nowy osady, rowy, którymi poryta była ziemia 
nasza, zanikają pod pługami niezmordowanie pracującego 
nad użyźnieniem swej gleby rolnika,

Są jednak rany wojenne,, których ni ręka ludzka, ni czas 
nje ŻSgo$, rany bolesne, przypominające społeczeństwu cc* 
dziennie dni przebytych ofiar i bóiów, wielkie czasy, w 
których wśród potoków lez i ‘krwi i zrodziła się nowa dolska..

A świadectwem tem, przypo-minającem stale dni chwały 
i cierpień, to nasśęgo /KBbdu' bohaterowie, to inwalidzi w o* 
jenni, którzy na rozległych polach walk krwawych pozosta* 
wili zdrowjg cząstki ciała swegH to wjfcyy, sieroty i ro* 
dzice, których żibidciele okupili tRolskę ofiarą życia.

Te rany, zadane społeczeństwu naszemu przez wojnę, są 
tem boleśniejsze, że Rząd, który powinien być wszysktich 
pokrzywdzonych czułym opiekunem, dotychczas nie przy* 
stąpił do wykonania zobowiązań nawożonych mu przez od* 
powi-ednią ustawę-

Gwierć miliona — to armia potężna!
Ćwierćmiljona ludzi — to siła, z którą liczyć się muszą 

c*§co rządzą, że do tej sity olbrzymiej, do inwalidów, wdów 
i sierot i innych wojną pokrzywdzonych zbliżają się w obli* 
czu- bli&ich wyliorówbnajrozmaitsi ludzie, wołając tuifżaćym 
głosem: „Inwalidzi, wdtjwy! Nam wierzcie! Nas popie*
raicie głosem Waszym! My, i tylko my, jesteśmy obrońca* 
mi biednych i zapomnianych! My tylko zgotować możemy 
Wam lepsze jutro"! " żyW-ri y ' %'p

Krew w' żyłach siA ścina u  widok takiego faryzeuszo® 
stwa i obłudy*. Gdzież, bowiem byłi ci „obrońcy? tnwałi* 
dów“, gdzież byli. komuniści i soejały. enpeery, tbuguttow* 
c y .i witosowćy, kiedy w Sejn.ie © 'tych sprawach radzono, 
co zrobili ei panowie, kiedy orzę'? nich popierane rządy lek* 
cewazyły i zaniedbywały załatwienie tej sprawy?

Co — pytamy zrobili ci „przyjaciele i obrońcy bte* 
dnych" poza iiadzterantem buzi, du dęrnagugji: zaprawio* 
,iych? Nic, dosłownie nic!

A więcej, przeszkadzali tym, którzy- w szczerej życzlt* 
wości i w dobrem zrozumieniu obowiązków swoich-.wobec 
inwalidów, wdów i sierot pracowali dla oliar krawycb wojen 
z wysiłkiem- Teraz gadać i przyrzekać nie trudno!

Ale zobaczmy, cc zrobili dla kwestii-' Inwalidzkiej. pano*

■*) Broszura pod powyższym tytułem wyszła, nakładem 
Księgarni Społecznej, Po-znari. Skarnowh 12.

*) Chrześcijańskie Narodowe Stronnictwo Pracy.

wie witosowćy, thuguLowcy, stapińczycy, enpeery, socjm 
liści albo komuniści, którzy dziś ria wszystkie strony rzucają 
obietnice. Zobaczmy równocześnie, co w tej doniosłej spra 
wie zrobiła nie występując z obietnicami Chri eścijańrka 
Demokracja*). A potem sądźmy obie strony nie po sło ,vacl: 
pięknych ale po czynacn i owocach*

Kwestja inwalidzka w świetle faśtów-

Żądania inwaildzkte ustalono po raz pierwszy aa feoa* 
gresif inwalidów wojennych z całej Polski, oabytyin w Im 
tym 1919 roku. Chcąc odpowiednim czynnikom ułatwić po* 
gląd na spiawę i jej załatwienie,- wydrukowa) centralny on 
gan Związku .-.Inwalidów Wojennych Rzeczypospolitej Pol* 
sklej „Inwalida" projekt ustawy, oparty na -.uchwałach kom 
gresu*

Korzystając z tego projektu, złożyli posłowie .Michalak > 
N. P. R i  Żułwaski z P. P- S. do laski marszałkowskie! nagłe 
wnioski, do których załączyli w dosłowneni nieomal brzmię* 
niu projekt, podany w ,,Iuwąlidzic‘‘. Kroku tego poważnie 
brać nie można, bo.tal. enpeerowiec Michalak, jak i socjalista 
Żuławski me podjęli żadnych prób, aby swoje nagłe wnioski 
przeprowadzić. (Zobacz protokoły Komisji Wojskowej, któ
rej oba wnioski do załatwienia przekazano). Inni zaś o prze* 
prowadzenie wniosków zabiegać nie mogli, bo wnioski -(en* 
płjferowski i socjalistyczny) były tylko ramowe i miały tę za 
sadniczą wadę, że zamierzały wprowadzić nieruchomą (!) 
skalę finansowego zaopatrzenia, ustalającą rentę zupełnie do 
pracy niezdolnego inwalidy na 300 do 500 marek, a wdowy 
naAbO marek miesięcznie.

Gdyby projekty- w Sejmie przeprowadzono, inwalidzi 
ilŁdow y baliby na- tem wyszli nok  Zabłocki ną  mydle**-. 7 
każdą bowiem zmianą stosunków gospodarczych (przy każ* 
dym wzroście drożyzny) byliby wśróg ogromnych- trudności 
musieli walczyć ó podwyższenie sumy zaopatrzenia. Każdy 
chyba zrozumie, że tego rodzaju sposób załatwienia kwestii 
inwalidzkiej nie zaleca? się. Powtarzamy, ż,, do uchwalenia 
tych szkodliwych dla inwalidów i wdów wniosków nie do
szło, bo wnioskodawcy pp- Michalak i Żuławski uważali, że 
złożeniem wniosków obowiązek Swói spełni!’, i że o los wnit 
sków dalej trą-sżczyć się nie potrzeba. Nie pamiętali ci pa* 
nowie, że papjęrowy Świstek, na którjTn skreślono kilka ży* 
czeńi a w dodatku ż'ycz-eń dla inwalidów zgubnych, głodu pa
nującego pomiędzy inwalidami, sierotami i wdowamijaj* 
spokoi-

Drożyzna rosła tymczasem z dnia na dzień. W r tym sta* 
nie rzeczy wzięło się do pracy usilnej Chrześcijańskie Na.ro* 
dowe Stronnictwo Pracy (Chrześcijańska. Demokracja). W 
krótkim czasie opracował poseł Btgoński z tego stronnictwa 
w ścisłem porozumieniu z Związkiem Inwalidów nowy pro* 
jekt, któfy w postaci nagłego wniosku wpłyną? do laski mar* 
szałkowskiej w listopadzie 1939 i, .

(Ciąg dalszy nastąpi)-

Llst z Górnego' s.iąśfta.
Po wytoortsch «lo Sejmu Śląskiego. — żawiedzone nadzieje 1 1 polska akademia muzyczna, w Katowicach* — Co Górijośltj* 
Niemców, — ,W polskim Seimie śląskim mowa polska! — zacy sądzą o wypadkach w Malopolśce wschodniej? -
Wszystkie stronnictwa polskie za Korfantym* — Teatr polski) Sprawa osobista*

(Od naszego korespondenta).
K a t o w i c e ,  16 października 1922 r.

, Po wyborach do Sejmu śląskiego pisma śląskó*nie*nie<s» 
kie. wszystkich odcieni 8 wielkim optymizmem dotiosiły, że 
lewica polska razem z partiami niemieclderni utworzy nieza* 
wodnie silny blok przeciw blokowi narodowemu Korfantego. 
Niemcy łudzili stV- r.adztej^ą że lewica polska, w zamian za 
poparcie w sprawach socjalnych i gospodarczych poprze 
Niemców w-- sprawach ^_i>61itykL niemieckiej mniejszość* na* 
rodowej*

Nic trwało jednak długo, bo już na drugiem plenamem 
siedzeniu Sejmu w ubiegły piątek Niemców spotka!' groźny 
i przez nich wcale nieoczekiwany zawód*

Seim Obradował w tym dniu, tj- w ubiegły piątek, pod 
przfcwodułctwem marszałkowa! ze starszeństwa, p* Oinań* 
koitiski^, nad regulaminem sejmowym, opracowanym poprze* 
dnio przez komisję złożoną z siedmiu członknK Sejmu.

Według projektu regulaminu marszałkiem Sejmu może 
być tylko' obywatel narodowości polskiej. Posłom niemieckim 
według tegoż regulaminu. stosownie do konwencji genewskiej 
coprawda wolno w Sejmie przemawiać po niemiecku, ate mar* 
szalkowi wolno im odpowiadać tylko w języku polskim. 
Niemcom wolno też tylko w języku polskim przedkładać pi* 
Serrme lub drukowane wnioski, itp*

Po dłuższej mowie niemieckiego posła Szczeponika, żą* 
dającego uwzględnienia życzeń niemieckich, zabrał głos po* 
seł Korfanty, który w świetnem przemówieniu odparł wszy* 
stkie niesłuszne postulaty niemieckie, wskazał na to, ze Pola* 
kom w parlamencie niemieckim ani nawet słowem po polsku 
odezwać się nie było wolno, ! polecił w końcu przyjęć e re* 
gulaminu w myśl uchwał komisji*

W głosowaniu imiennem cały projekt przyjęto wszyst* 
kiemi 34 głosami polskiemi, tj. głosr»ni bloku Nar.., N* P- R*. 
P* P. S* i ludowca przeciw wszystkim 11 głosom niemieckim.

Oburzenie stąd olbrzymie po stronie niemieckiej. Ntem* 
eon- zdawało sic bowiem od początku, że przy poparciu Po* 
laków z trybuny parlamentarnej lub krzesła marszałkowskie* 
go w Sejmie Śląskim urządzą sobie coś w rodzaju katedry, 
z poza której udzielać będą lekcji uczniom polskim. Prasa 
niemiecka uchwałę. Sejmu nazywa „pogwałceniem prawa nie?', 
mieckiego" i ,,naruszeniem konwencji genewskiej", a ,,Katto* 
witzer Ztg.“ pisze złośliwie, że Polacy powinni być nawet 
wdzięczni Niemcom, ieśślt Niemcy wogóle okażą chęć przy* 
}ęcia marszałkostwa w Sejmie Śląskim, bc wszak Posacy za* 
wsze czerptfli kulutrę z Niemiec, a nawet królów swoich do* 
bierali sobie z Niemiec*

Podczas gdy na G- Slasku w ostatnich czrsac.i na ogół 
ustały wypadki krwawego terroru i prześladowań niemiec* 
kich, a rozpoczęła sie za to bezkrwawa walka polityczna go*

spodarcza narodowa, Górnoślązacy znaleźli też czas ria 
bliższe zajęcie się wypadkami terroru hajdamackiego « M® 
łcpolsęaa frśchodnipj, czyli w byłej Galicji wschodniej-

Wszak hajdąmacy na wschodzie, to niejako brdcia przyro* 
dzeni orgeszowców tutaj na zachodzie Polski, Oto jak tu* 
tejszy „Goiitec Sitaki", donosząd' w dwóch obszernych arty* 
kulach o wypadkach tamtejszymi .po przytoczeniu kilku naj*

| świeższych krwawych „w5?stępów“ hajdamackich za !w«\v> 
ską „Gaz. Codzienną", ,,Gońcem Krak." i  in- pisze o zapatry* 
wańtu Górnoślązaków na tę sprawę:

„Polski Górnoślązak wobec tak jaskrawych wypadków 
za głowę się chwyta, pytając: Czy coś podobnego m, Polsce 
jest możiiwem? — Czyż tam nie maja rady na tego ródzaji 
pospolitych zbrodniarzy? — Czyż tam #nie ma wojska, pólt* 
cii, władzy? — Na G- Śląsku uleliśmy do czynienia 'orge* 
szowcami. współbraćmi Ukraińców, ale lud Polski dał sobi, 
z nimi sam radę, nawet bez pomocy rządu,(Łypjska, czy polu 
cji, bo wtedy tu jeszcze ani rządu polskiego, ani wojska, ani 
policji polskiej nie było*

Dzisiaj iest Polska państwem potężnem. Polacy nie za» 
leża dzisiaj od. łaski Austrii, która przez 15 laty przez palce 
patrzała na to, jak Ukraińcy, Rustnt znęcają sic bezkarnie nać 
Polakami*

1 dzisiaj rząd polski nieomal przez palce patrzy na to, 
jak hajdamacy ukraińscy dzień w dzień palą polskie majątki, 
z dymem puszczając miliardy dobytku polskiego- Nie dość 
na tem, rząd polski wypracował nawet autonomię d'a hajdą* 
mpczyzny kozacko*ukraińsktej.

1 piszący te słowa doznaje „błogich1 skutków tych rzą»'
dów- Chociaż Górnoślązak z kr w, i kości, od trzech lat da* 
remnie czeka na mieszkanie w Katowicach- Mieszkanie, któ? 
re odstąpił mu ciężko chory wówczas działacz narpdowy ks. 
poseł Pospiech, otrzymał Niemiec*hakatysta, zatrudniony w 
Bytomiu* Rodak polski z żoną natomiast zadowolić się musi 
jednym pokoikiem dużego mieszkania, z którego nieprawnie 
go wypędzono* bo to mieszkanie potrzebne.,; było dla polako* 
żercy z Bytomia. Wszelkie przedstawienia w urzędzie mte* 
szkaniowym, (na czele którego oczywiście stoi Niemiec Lue-- 
dowitz nazwiskiem) oczywiście nie odniosły skutku. Kto nie 
wierzy, niechaj o szczegóły zapyta niżej podpisanego*

Szkoda, że brak mi miejsca na tematy jeszcze inne- Naa 
pi zykład sprawa odpolszczerta Śląska, które postępuje szyb* 
ko. Pb teatrze polskim w Katowicach założono śląską aka> 
demję muzyczna w Katowicach -— z profesorami Popławskim 
Warszawa (fortepian), — Brandenburg i Hennosstaec. > Ber
lin (skrzypce) ftd- na Czele. Akademia muzyczna rokuje Jak* 
najlepsze nadzieje* Aleksy Paiąk-
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a$ feiysłows-Handlowej
rndziądz^n-Sfaroyitrdzkiel.

Wstrzymana chwilowo akcja pożyczkowy Min- Przemysłu 
t Handlu dla wielkiego przemysłu zostanie niebawem wzr»o* 
wioną. Przedsiębiorstwa wielkiego przemysłu ubiegające się 
o kredyt ulgowy, mogą już teraz składać podania o pożyczki, 
które skierować należy nie wprost do Ministerstwa Przemy; 
siu i Handlu, lecz do Wydziału Przemysłowego Województwa 

■Pomorskiego w Toruniu. Pożyczki będą udzielane w yłącz 
jj.me fabrykom już czynnym w celu dostarczenia im środków 

obrotowych, niezbędnych do utrzymania fabryk w ruchu.
Od dnia 23 września br- dozwolony jest wywóz zagranicę 

ziemniaków suszonych, płatek ziemniaczanych, krajanki mie* 
sone iaiiemieione (Monitor Polski nr- 216, poz. 145).

Dyrekcja' Ceł w Poznaniu pismem z dnia 27 września 
br- nr. 4/8316 wyjaśniła, że towary wywiezione do Niemiec 
'na zasadzie art. 268 b traktatu wersalskiego są wolne od 
opłat manipulacyjnych. Opłaty manipulacyjne pobrane przez 
Ursędy Celne otrzymaniem powyższego wyjaśnienia lub po* 
brane wbrew temu rozporządzeniu winny być zwracane, o 
ile interesenci przedłożą na wywiezioną do Niemiec ilość 

■stosowne zaświadczenie właściwej Izby Przemysłów.* Han* 
i, ulowej.' Wobec tego wyjaśnienia okazuje, się, że dotychczaso* 

w*a pj.ek.tyka naszych Urzędów Celnych niezwracanja pobra*
, u*® dotychczas opłat manipulacyjnych pylą niewłaściwą i 
, eksporterzy mogą żądać zwrotu wszystkich pobranych opłat- 

Z dniem U września br- rozpoczął urzędowanie nowo* j 
: utworzony Konsulat Niemiecki w Toruniu pizy ulicy Byd* 

goąjacj ńf. 60.
Radca budowlany W itte w Grudziądzu zamierza powołać 

do życia pciśki związek wzajemnej pomocy w sprawach u® 
r, bczpieczeniowych na wzór dawnego niemieckiego ,,Versiche<- 
I  rungs*SchutzverbAn<T. Utworzenie takiego związku leży naj*
‘■ zupełniej w interesie przemysłu t handlu- Wobec czego za* 

tecatny zainteresowanie się i przystąpienie do związku.
W Izbie naszej wyłożone są do przejrzenia raporty kon* 

tularne ootyczące następujących krajów: Niemcy, Litwa, So*
,v wjecka Ukraina, Stany • Zjednoczone, Węgry. Jugosławia, 

Turcja.
Wywóz pokładów koicjowycn ao Niemiec na podstawie 

ort. 268 b traktatu wersalskiego jest dozwolony bez, osobnych 
pozwoleń: Izba nasza posiada pewien ograniczony kontyn* 

■gent i wystawia obecnie świadectwa pochodzenia, na wywóz 
(„■ do Niemiec tycnże pokładów kolejowych

Ukazały się zeszyty Demobilu- nr. 48 i ,9, zawierające 
■czpisanie na konkursową sprzedaż lukom o bil. silników, 
transformatorów, motorów benzynowych, maszyn do wyrobu 
gwoździ t drutu. linów i kabli, fortepianów Ud Zeszyt ,.De* 
uiobtlri" do olrzymanta bezpłatnie w naszej Izbie-

! W ^żąie.tnasżej wyłożony jest do przejrzenia spis .wStf? 
j stkich surowców, półsurowców, materjałów i wyrobów, które 
| górnośląski wielki przemysł górniczy, hutniczy i maszynowy 

zmuszony jest teraz sprowadzać z innych dzielnic polskich, 
oraz adresy górnośląskich konsumanentów. Wszelkich bliż* 
szych wyjaśnień udziela nasza Izoa-

Do każdego zapytania, skierowanego do naszej izby, na* 
leży dołączyć opłaconą kopertę na odpowiedź, o ile zapyta* 
nia pociioazą nie od zarejestrowanych w obwodzie naszej 
Izby przemysłowców i  kupców.

G r u d z i ą d z ,  dnia 17 października 1922 j.

Wiadomości bieżące*
& a ie n d a r z :  Piątek: Jana Kai,tego. Wschód słońca 

6.85, zachód 4,o4, Wschód księżyca 6.7, zachód 5,7
&

MUZEUM otwarte w środy i soboty od godziny 12. do 
2, w niedziele i święta od godz, 11 do 2.1

&>
LSBLJOThKA f CZYTELNIA V. C L. otw «m  w dni

powszednie od godz. 5-—7, dla dzieci w środy i so
boty od godz. 4—5.

— ** Teatr Miejski. C z w a r t e k ,  dnia 19 uażdiaerntKŁ.. 
Po raz pierwszy: „ W e s o ł ą  L o l a “ wodewil ze śpiewami 
f tańcami C- Danielewskiego.

P i ą t e k ,  dnia 20 października o godzinie 6*tej wieczo* 
jto l drugie przedstawienie dla młodzieży szkolnej, po raz 
piąty: „ K o ś c i u s z k o  p o d  P  a c ł a w i ę a m i“-

S o b o t a ,  dnia 21 października po raz siódmy: „ Bu r *  
m i s t r z  S t y l n i o n d u “. .

—m  T Teatru Miejskiego. W c z w a r t e k  premiera 
znanego i'w szędzie z nadz wyczajnym powodzeniem gianego 
wodewilu p. Ł: „ W e s o ł a  L o l a “, Cyryla Danielewskiego. 
Główną rolę gra p- Nadworna, śpiewy t  tańce w wykona!,tu 
p. Palczewskiej, Tokarskiej, Zbyszkowskiego, Jozwtńskiego, 
Szyr.iańskiegc oraz wytworny duet taneczny Barley‘a, któ* 
rycli Dyrekcji udało się pozyskać na kilka występów Żywa 
akcja, humor szampański, nowe dekoracje, pa* od ja jazz*bandu 
przyczynią sie do długotrwałego powodzenia- R. C.

- - 1■'* Zwracamy uwagę na ogłoszenie Magistratu w spra* 
wie wojskowego przeglądu roczników 1885 dc 1901 żarnie* 
szczone na ostatniej stronie „Głosu",

_-** Dzisiaj odczyt Ptpf. inź. Pilarskiego p. t-: „Umysł 
ludzki a świat wszechrzeczy" — w auli gimnazjum żeńskiego 
o godzinie 6*tej wieczorem.

1—** Zjazd burmistrzów. W dntu 21 brn- oaoędzie się w 
Poznaniu zjazd burmistrzów Wielkopolski-

_ * *  Konferencja o ruchu harcerskim w To. unia. Celent
większego zainteresowania harcerstem szerszych kół społe* 
"zoństwa, utworzył się Komitet z inicjatywy Grudziądzkiego 
Kota Przyjaciół Haicerzy, Komend męskiej i żeńskiej Okręg* 
Pomorskiego Związku Harcerstwa Polski go, w skład ktorego 
weszli przedstawiciele władz szkolnych, d ichownych. wojsko* 
wych i administracyjnych oraz sfer rodzicielskich.

Aby zaznajomić społeczeństwo ze stanem harcerstwa za* 
granicą t w Polsce, a szczególnie na Pomorzu, urządza wyżej 
wymieniony komitet na 1 listopada br. kuntej-encję w Toru* 
niu (sala Magistratu). Początek konferencji o godzinie 10*tej« 

Przewodnictwo konferencji objął p. Kurator Okręgu Szkol* 
nego Pomorskiego dr. Riemer, dając tern dowód, Jek władze! 
wychowawcze pokładają wielkie nadzieje w ruchu harcerskim* 

Prelegentami będą najbardziej czynne i o ruchu harcer* 
skini dobrze poinformowane osoby, które w swych referatach 
zaznajomią opiekunów drużyn, przyjaciół harcerstwa i prąci* 
wników na tej niwie o pracy w harcerstwie, i  wykażą iaklej 
pomocy potr.zebuje młodzież i jak pracę te prowadzić, by osią* 
gnąć pożądane rezuhaty-

Spodziewać się należy, że cały ogół społeczeństwa zain* 
teresuje się gorąco sprawą pracy harcerskiej, i że nie za* 
braknie na konferencji l=szego listopada* nikogo, komu leży; 
na sercu dobro naszej młodzieży.

—** Niepodjęte miliony- Wykaz numerów, wygranych 
miljonówck, których posiadacze dotąd są nieznani: 2 486 758 
0 467 669, 1342 011.

— Ulgi przejazdowe na ziszd hallerczyków. Minister 
kolei przychylił się do prośby zarządu Związku hullerczy* 
ków w sprawie bezpłatnego przejazdu uczestników zjazdu - 
hallerczyków w Katowicach, który odbędzie się dnia 21 i 22 
bm- Uczestnikom zjazdu wydane będą karty uczestnictwa, 
podające prawo bezpłatnego przejazdu pociągami osobowemi* 
3 klasą do miejsc zamieszkania. Minister wojny zaś wydał 
rozKaz dozwalający oficerom rezerwy uczestniczyć w zjeź* 
dzie I  mundurach oraz pozwalający na wzięcie udziału wj 
zjaździe dnia 22 bm. oficerom armjt czynnej.
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Drukarnia Pomorska Iow . Akc. Grudztąda.
Za redakcję: Izydor Sredzki
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O TUS MOPNIfCH TA&C«5>W Jg
(Shimy, i’’<;x-Trott, Ono-Srep, Yulde-Boston, Tango)

Zgłoszeń, a codziennie o l 6—-u w eczorem lĄ
Bsrlfcv6s , Baietn.istiz TeatruMiejsk.wGrudz ądzu, l i

Urzędowe ihtieiciM a
w i i<S t. m ie jsk ic h .

Za niniejozy dział odpowiada 
według prawa pra^ow. 

n a d se k re ta rz  m iejsk i
jdłńu.j Stokowski wGrutziattziu

OBW IESZCZENIE.
D o u c z y  p o b o r u  r o c z n i k ó w

i 8 8 5  d o  1 9 0 1 .
Dnia 20., 21. i 23, 10. r. b. odbędzie się do

datkowy przegląd wojskowo-leRarski tyc*. oby
wateli polskich płci ęskiej, którzy urpdzili się 
w latach 1885 do 1501 włącznie, a którzy z pra
wa opcji na rzecz Niemiec w nyśi art 91 Trak
tatu Wersalskiego do dnia 10. I. 22. nie sko- 
r-ystali, 6 ile nie uczynili oni dotychczas zadłśc 
po-.„zethnemu jbowiązkowi służby wojskowej 
W myśl tymca-asuwej ustawy o powszechnym 
•i'jo .ązku sfużBy wojskowe-’ z dni,28. 10. 18 t  
(Dz. P. R  P. Nr. 13, poz. 28\

Pop-suwi z rocznika la00 i 1901 o ile nie 
uzyskają ulg wzgl. udroczeń przew’dz anvch 
w art. 61, 62, 64, 68, i ’0 yirmzasowej ustawy 
po zaswalitikowaniu ich do ilużby wojskowej 

. zostaną wcieleni do szeregów, zaś . t a n u  tocz 
niki do zapasu, rezerwy, obrony Krajowej 1 po- j 
spoi tego lUDzenia. ' >

Mr inni nieusprawiedliwionego niezadosćuczy- 
nienia obowiązkowi stawiennictwa do poborów 
będą karani w myśl obowiązujących postanowień 
niarrych - a niestawiemdctwo do pobori'.

Wmiii nieusprawiedliwionego nie zgłoszenia 
się do odnyaia służby wojskowei (osoby zakwl 
jUfikowane do kateg A) będą karani na pod
staw e C,t. owiązujący ch w oiskowych usta w karnych 

Przegląd w yżei wymienionych popisowych 
1885 włącznie 1901 odbywać się uędzie dla mia- 
»ta Grudziądza, dnia 20. 21 i 23 października 
1922 r. w Pow. Kom. Uzupełnień przy ul. Kwia
towej nr. 6 od godz. 9 przadpoł.

Powyższe ouwieszczcaie p idaje się do pu
blicznej wiadomości.

Grudziądz, dnia 18 października 1922 r.
Prezydent *r, Grudziądza 

( -  ) W ŁODEK.

WtT P  f c k a r n ś a T K
z podwójnym piecem, w Grudziądzu, na sprze
daż i zaraz d i objęcia.

B u d y n e k ^
frontowy i w podwórzu, zajazd, stajnia i remiza. 
Zgłoszenia do Głosu Pomorskiego pod nr. 3983.

Tow arzystw o O berżystów
<o8a G rud?*.iąaxa i o k o lic y .

V /  p o k e ie d z śa  e k j  2 3  K  
o  ajodtr. A p o  p o Z u C n m ;

«-» odbędzie się 3300

zebrane Mesigm
poy-„Ziotym Lwem“. Ważne sprawy.

2£arzą - z poi. brankę.

Futra daisI e
kloszowe na pop elicach 
korzystnie na sprzedaż. 
Kwiatowa 28 I. (2242

Na iforzeda.ź- (5066 
UST" " K u r t y k o  “d®!®
dobrze utrzym. Cket- 
mińs><a 56 j r  p. na pr.

Dubetłó  w ka
ca i . 16 Uobize uiizyma- 
na sprzedaż. Mo
niuszki 7 1 p. na !. (3975

D»«źa mwgi-el,
p ie c  k a f lo w y , 
ta i io ż e la z n a  p o m p a  
i kac*.* n k a  g a z o w a

na sprzedaż. (971 
Lianjfre , Młyńska 17a.

PoszuWutę mieszkanie 
od 4—9 pok., za wstel- 
kie koszta wynagrodcę 
dobrze. Zgioszenia So- 
biessiego 7, II p. Tum- 
że p  ssiik Iw*? .a  jest 
dobra k u c h a r k a  (3972

kupuje wagonowo i prosi o przesiania ofert
A. S arnow ski, CtniJzit *i«,

Murowa 30. Telefon 382 3 -81

Związek Siew . Lukaiorńw
Filja Grudziądz

I urządza w DOMU LODOWYM dawniej rlora 
. W IE L K Ą  Z A B A W Ę

j.ia członków, i zaproszonych gości na sobotę 
dnia 21. 10. h. r.

7 o « x ę tek  z a b a w y  o  godz. 7 wiec:* 
Oi liczny udział prosi Z A R Z Ą D

ZftkMi Slow. Lokatorów
(39b5) f iu  Grudz ądz.

P o s z u k u  i m y
5  tóiielsujfcP*

s
Oferty z iotograiją odpis świadectw i z podaniem 
pensji proszą 3299

, S a ła d  ó o itlm e rrD n y ,
______ ___B zer 3cirris, Chojnice._____

P o s z u k n j e  piea«w$s3s«*2ądm ei

d y rc k tr  j i j
Da francuski*- suknie. 3295

Oferty 8 fotograf ją i odpisem świadectw do
B E j « s ,  B ydooś?cżl iitlaiicka 155.

Ea spneianis:
D la w o jskow ych  
b a r d z o  t a n i o  fi

2  m u n d u ry ,
krój otic. (mat. kamg.) 

1 pZaazcz,
1 I ru r tk a  s k ó rz a n a

d k  lutnika lub szoieia 
■Wia^mość: Mckiewi- 
cza 25. handel skór (3974

Masi aa smiiaż:
kompletne ur ządzeni e  
p i e k a r s k i e  tak jak 
prasę do bułek z bitej 
Piachy, regały, maszyn 
kę (Jo maku i wiele in
nych drotnycii rzeczy. 
Zgłoszt nia: Grudziądz. 
Szkolna 9, I ptr. (39<6

S p r z e d a ż e

Palto zimowe
na sprzedaż. K ra tc e , 
Zamkowa 37. (>982

H M
płaski format, w dobrym 
stanie, natychmiast na 
sprze tui. O er ty de Gło
su. Pomorsk. pod „Kor-
Y&plAu**

M  i pip!*
do nut

ł.SHśo n a  s p r z e d a ł .
ulica Lipowa nr. 45, I 
prawo poi iv6ne. (3980

SośEiniec
w wielkiej wsi, z salą 
i f0 mórg żiemi za 7 
miijonOw trik. na spr/.e- 
daż. B ry »  sk a , 13296 
C h o jn ic e , Bimy 8.

©

I M i e s i k j i i h 1
■Zamiemiię

l e ś n i e
2 pokoje t  kuchnią w 
ceoftum miasi na 3 4 
pokojowe. Oferty do 
Głosu rcmorskiego pod 
nr. 3970.

S S i ie r i a t - y y  ' .

L o k a l
z B P S ś tu ą

wi ęks ze j  wi c s c e  
kościelnej lub mniej- 
śzem m eście na Pon o 
r<u do wydzierżawienia 
poszukuje się znraz amo 
póżi.iej. (3981)

Oferty nadesłać
“Jfc itss C .jrgel,
T e z e  w ,  Mostowa 3.

F
Ibryka nnioniady

i  skład piwa z 
wielkiemi zanasam' 
korzystnie do naby
cia. Kilka składów 

w c e n t r u m  3Ł*»sta 
młyny, majątki, każdej 

wielkości poleca
Biuro P w s K o - W a r -  
sz a w sk ie , Jsn^ igdz

Kościelna <:3.

rolen si|
debrze znana

k u c h a r k a
na wszelkie uroczystości 

i wesela. 13978 
Monika Wrzesl ńŝ up 
ulica Lipowa 33 U  pir.

Ofiieun Idtcji
matematyki

w zakres a kursu gini-

f l o l e c a m  się do *T* 
■ konywania wszełkiej

fiiWi daoit. 
i |z esiscćf

w domu i pozadomem
ni anal l , u p. Hoffmana. 
Od 1-3 i 7-9 wieczorem

A. K u n y ć s k a .
ulica Kościuszki nr. 2.

Dla kupców* z odpo
wiednim kapit-łem 

p o i z u k u j e m y

majątków
rodzaju, gościńców, ka- 
inienicj will, warsztatów, 
oberży gospodarstw 

mniejszychi większych.

Bltoo Fr. §wi'iip, 
6?̂ tlZ:Sk-faziiań, I

BuKowska 62. | 
Telefon 3. 3298 j

E G Z E S y S E ,  L 8S Z O J U  1 

s w ę d z e n ia  s ć r y  j
usuwa oryginalna maśfc \

„ L A ą f i  A G Ę f*
Żądać w  a p te k a c h  i dróg. 

H U R T .  U m b r e l t  Co, 
P o z n a  n .  fł!3S7A

jZłete isiTkrs!
I  kupuje i płaci najwyź 
jsze Ceny na wyroe 
obrączek ślubnych i 

nakrycia stołowego
O tto  W a > k e r , '

Zakład Jubilerc ki
Józ. Wybickiego 17/19 

2132 o

1
Do mego składu że

laza poszukuję zaraz 
e n e rg ie ?  ncgs> '

pom ocnika
ewtl. z mieszkarif‘.n 

i utrzymaniem. 3301
). Mowski,
składy żelaza 

Ltdzba.k (Pom.) Z/IUBIOEJSO §
p  c  a? t  i  © 1

i papiery ?oi iko.-e na 
nazwisko F r a n c i s z e k  
SzwL-c. Znalazcę uprasz. 
się o zwrot za wynagr. 
Dragosz, pow. Swiecie.

Pranie 3984 
i p rasow anie

wykonu’? akuratnie 
Emma Franke,

ulica C-hel mńska nr. 32.

■ K o f f o r z y
miedzianych, samodzielnych, na wysoką płacę, 

i stałą pracę p o s z u k u j e my .

D ziabaszew ski i S k a .
Fabryka p a s 'y n  i kotlamia 

P o c n Ś A , ul. Przemysłowa. ; (3r92

1 * 0  b ó j
dla dwuch panów 

Koszarowa 8, II p. (:,983

Eleganckie (3364

kapelusze
dam skie

jakoteż s p o r z ą d z a n i e  
tychże w e  i le  n a j  

n o w jz e j  m o d y
poleca

Salon mód Fsrificua i

tK s* \ NajtaniejA  wę  g > e  B
drzewo, torf, cement, wapno

wagonowo i w małych ilościach z do
stawą do domów poleca 13041A !

Dom Handlowy Braci Roslńsc
Telefon 81 Grudziądz TrynkowaSa I



• ,V>.
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Dnia 17 b, m. zmarł po krótkiej chorobie w Gdańsku-Wrzeszcz były właściciel 
naszej fabryki

Ta jn y  radca d r .  inż.

August Ventzki
Jego długoletniej, niestrudzonej pracy zawdzięczają nasze zakłady obecny rozkwit. Po 

przejęciu fabryki przez nasze towarzystwo akcyjne św. p. zmarły brał nadal żywy udział 
w przedsiębiorstwie, jako zastępca prezesa rady nadzorczej, wspierając młode towarzystwo 
wytrawnymi radami.

Nieubłagana śmierć, przeciąwszy pasmo jego zasłużonego żywota, zabrała nam nie
ocenionego doradcę, który żyć będzie wiecznie w naszej wdzięcznej pamięci.

Rada Nadzorcza i Z arząd  
To  w . Akc. „Unia“ , Zjedn. Fabryki SNaszye

d a w n .  A . V e n tz k i ,  B ly m w e  i P e t e r s .

Dnia 17 bm. zmarł po krótkiej chorobie w Gdańsku-Wrzeszcz były właściciel 
zakładów T-wa Akc. „Unia“ Zjednoczone Fabryki Maszyn

Tajny radca d r .  i n ż .

August Ventzki
Śp. zmarły był nam dobrym pracodawcą i szlachetnym przyjacielem, który 

zawsze dbał o nasze dobro.

• Cześć Jego ^amEpcS *
Drzędajcy i pracownicy warsztatowi I-wa Akc. „Unia"

Zjedti. Fabryki Maszyn dawn. A. Ventzki, Blnnwe i Peters.

OGŁOSZENIE.
Z zastrzeżeniem późniejsze} uchwały Bady 

Mieiskie) podwyższa się począwszy od 1 paź
dziernika rb. wzgląunie o i ostatniego odczyta
n ia  liczników i wodomiarów ceny za prąd wzgl. 
ta  wodę jak następuje:

prąd za 1 k wg dla sity mk. 300,—
» n n ir światła „ 40'),—

wodę » 1 metr sześcienny ,  100,—

IfeMio Tramwafe Elektrow nia i W odociągi.

Hurtownie! Hurtow nie!

Papier listowy
p o leca  w teczkach hurtownie 10/10 
bardzo korzystnie póki zapas starczy

Władysław Knlerski
Grudziądz, ul. Pańska nr. 19. 

Drukarnia, księgarnia, skład 
papieru w yrób p ieczątek . 

3287

Bryczka z lemA oprzążą, 
koń 6 letni, bryczka, wóz 
roboczy i 3 szory robocze

na sprzedaż. 3ncQ
W. Zieliński Grudziądz. Kościuszki 4.

WAGON SWtEC

WYOZIM IHFORMACYJHY

nadszedł (oryginalne skrzynie po 100 funt.) 
i ofiarujemy po bardzo prz.VBtępuef cenie

M a rch lew sk i & Ż a w a ck i  
Pom orska Hurtownia K olonjalna
UKUDZłĄDZ, adr, telegr.: „Maza* telet. 104 i 404.

o ' z d o l n o ś c i
_______________________________p ł a t a  i e z e j
osot) i Itr n i rzy CtitNTkAi.i DETEKTYWÓW 
PRYWATNYCH w W arszawie Marszałkow
ska 99, (telef. 184-79) poszukuje na prowincji

Z D O L N Y C H  A K W IZ Y T O R Ó W
do sprzedaży k s i ą ż e k  a bo na  tti c u t.o-.v y ch 

P ożad an e referen cje. '3287 
Osoby ubiegatące się złotą oferty a pola

niem dokładnych personaljt. Pierwszeństwo oso
by zajęte w przemyśle, bandu < byli pracow
nicy i ns t y t uc j i  p o k r e w n y c h  przed wojną. 
O ferty utadSTiat: d c  d. 1 bsfcooada 1 9 2 2  r.

U l '  l|iJi/]i n iiirT ,'*pTWW
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